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Najważniejsza wiadomości, podane w dzisiejszym 
numerze „N. Reformy“, i 
Minister Abrahamowicz a Koło polskie. — Opozy* 
cya przeciw nowema gabinatowi. — fir. Dziedu- 
szycki o autonomii. — Spisek na sułtana? — Dy- 
misye w gabinecie tureckim. — Młodoturcy przo- 
ciw wielkiemu wezyrowi. — Sprawa następstwa 
po Bilińskim. — Reorganizacya armii austro-wę- 
vierakiej, — Dymisya Sehaufnssa. — Zwyrodnie- 
nie w Berlinie. 


“u 
Z Koła polskiego. 
(Telegram „Nowej kKcformy*). 

Wiedeń. Komisya parlamentarna Koła pol- 
śkiego zebrała Się wezoraj w gmachu parlamen- 
tu Da narade, W której wzięli udział posiowie 
bawiący w Wiednin, należący do Koła. Na po- 
„siedzenie przybył także dr Biliński, który 
przedstawił Się komisyi «parlamentarnej jako 
minister. Po przemówieniu dra Bilińskiego wy- 
wiązała SIĘ żywa dyskusya, w której omawiano 
wiele ważnych spraw krajowych. Na- 
rady ogłoszono za poufne. 

Następnie odczytano list ministra 
Abra hamowicza, nadesłany w odpowiedzi 
na pismo, wystosawane do niego przez prezy: 
dyum Koła polskiego. Minister Abrahamowicz 
zajął stanowisko, na podstawie którego uznaje 
tylko kompetencyą Koła sejmowego co do de- 
cyzyt, czy ma pozostać na stanowiska ministra. 
Nad listem tym wywiązała się bardzo Żywa 
i burzliwa dyskusya. Postępowanie 
prezydyum znalazło. ogólną apro- 
bate. : 


Upozycyd przeciw $tubinetaci, 
7 (Telegro"„N. Reformy“): 


Miedeń, “Komitet partyi czeskukatolic- 
"kiej na Morawach uchwalil wczoraj rezolucyę, 
w której oświadczył, że do nowego rządu 
nie ma zaufania, mimo, że zasiadają w nim 
osobistości, zasługniące na sympatyę, jak mini- 
ster rolnictwa dr Braf. Nowy rząd został utwo- 
rzony bez współdziałania stronnictw czeskich i 
i dwa ważne w nim działy, jak ministerstwo 
oświaty i sprawiedliwości, obsadzone zostały 
przez Niemców, w czem partya widzi niebez- 
pieczeństwo dla interesów czeskich 
i Słów iańskich. Diatego też partya wita z 
zdubwolEniem uchwałę centrum sto- 
wieńiskiego co do współnej taktvki wraz ze 
wszystkimi posłami czeskimi przeciw nowemu 
rządowi. 

Jak donosi „Zeit“, między agraryuszami cze- 
skimi a niemieckimi odbyły się narady w sprawie 
uruchomienia Scjmu czeskiego. B. 
minister dr Praszek oświadczył, że Czesi dla 
uruchomienia Sejmu czeskiego gotowi są do 
wielkich ofiar i że Sejm czeski powinien być 
właściwie puukiem wyjścia do akeyi o urucho- 
mienie parlamentn. Zaprzeczył on jednak doimie- 
sicniom, jakoby odbywał w tej sprawie jakieś 
konierencye; mówił o tem jedynie prywatnie 
Zwołanie Sejmu powinno nastąpić bez koncesyi 
da Niemców. Żądanie Niemców, co do pomno- 
zmia członków Wydziału krajowego jest niemo- 
żliwe do dyskusyi. 

Klub raski wydał wczoraj komunikat, w któ- 
rym wyraża przekonanie, źe sposób utworzenia 
nowego gabinetn tylko pogorszył sytuacvę, — 
Wiadomość, iakoby pogłoski o przyłączeniu się 
Rusinów do opozycyi były nieuzasadnione, nie 
odpowiada stanowi faktycznemu. Nie jest rze- 
czą wykluczoną, że klub ruski oświadczy 

„się za popieraniem całej opozycyi, 
ponieważ położenie Rusinów w Galicyi nie do- 
znało polepszenia. a rząd nie uwzględnił żądań 
tusinów. 

Wiedeń. Stały subkomitet komisyi komitetu 
Qpozycyjnega czeskiego, słowieńskiego I staro- 
ruskiego zwołano na wtorek na naradę. 

Wiedeń. Przewodniczacy Związku niemiccko- 
narodowego pos. Chiari na zgromadzenin wy- 
borców, odbylem w jednej miejscowości pod- 
wiedeńskiej wygłosił mowę, w której charakte- 
ryzując sytucyę polityczną, wystąpił przeciw 

mniemaniu, jakoby powszechne prawo głosowa- 
nia pogorszyło stosunki parlamentarne. Jego 
zdaniem kwesłtya narodowościowa w Austryi 
może być rozwiązana w ducha centralizmu pań- 
stwowego. Niemcy nie chcą być niesprawiedli- 
wymi wobec innych narodowości, chcą im dać 
należne prawa, jednak bez uszczerbku Niem- 
ców. Co się tyczy składu nowego gabinetu, to 
aczkolwiek składa się on z ludzi bardzo dziel- 
nych, mowca nie widzi drogi, ua której ten 
gabinet chce nawiązać stosunki z parlamentem. 
Rząd bez parłamentn nic nie uczyni. Wszelki 
absolutyzm jest nie do utrzymania. Tadność 
powinna przystąpić do tego, aby zmusić parla- 
ment do pozytywnej pracy. 
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( Telefonem.) 


Lwów, 13 lutego. 

„Gazeta Narodowa” zamieszcza dłuższy ar- 
tykuł br. Wojciecha Dzieduszyckie- 
go p. t. „Sztandar antonemii", W artykmie tym 
autor, omawiając bieżącą Sytuacyę polityczną 
w państwie, stwierdza, że Spór niemiecko-czeski 
nietylko zatrawa życie parlamentu, do którego 
ten spór przeniesiono, przemiemając sprawę 
krajową w najważniejsze zagadnienie państwo- 
we, ale nadto sprowadza niobozpieczeństwo dla 
autonomii krajów «nego zdrowego źródła 


swobód konstytucyjnych w Austryi i historycz- 
nej podstawy państwa. Hr. Dzieduszycki wypo- 
wiada zapawywanie, że w kwestyi uchwalenia 
przez parlament ustaw jezykowych dla Czech 
nie wystarczyłby tylko ustny protest ze strony 
Koła polskiego. Zanim Koło polskie mogłoby 
głosować za tą ustawą nawet w razie zgody 
stron interesowanych, musiałoby otrzymać nie- 
zawodną a prawnie obowiązującą rękojmię. że 
w przyszłości Rada państwa i większość jej. 
obca krajowi, nie będzie mogła decydować o ję- 
zyku urzędowym w krajn naszym, 

Hr- Dzieduszycki, omawiając w tym samym 
artykule wniesiony wraz z projektem języko- 
wym drugi projekt ustawy dla Czech, dążacy 
do rozgraniczenia narodowego zapomocą po- 
działu kraju na obwody administracyjne i 0- 
kręgi sądowe, podnosi słuszne zastrzeżenie Cze- 
chów, iż bez wysłuchania Sejmu czeskiego i 
jego zgody nie może parlament zmienić ustroju 
administracyjnego Czech Koto polskie zatem i 
w tym kierauku musiałoby co do naszego kra- 
ju otrzymać obowiązujące rekojmie, zapewnia- 
jące nieuszezuplenie w przyszłości praw nasze- 
go Sejmu. Gdyby tok iustancyj administracyj: 
nych został zmieniony w Czechach tak, że w 
wielu wypadkach namiestnielwo, zamiast mini- 
sterstwa, orzekałoby,, jako HI instaucya, mu- 
siałoby się również olo polskie dopominać. 
aby nie mniejszo prawa przysługiwały namiest- 
nikowi Galicyi, a język polski na poczcie iko- 
lejach galicyjskich nie mógłby mieć mniejszego 
zastosowania, niż czeski w Czechach. Hr. Dzie- 
duszycki wykazuje wkońcu, że gdyby spór cze- 
sko-niemiecki toczył się jedynie w Pradze, a 
nio w Wiedniu i gdyby udaremniając jedynie 
prace Sejmu czeskiego, szkodził tylko stronom 
wojnjącym — zostałby prędzej załatwionym. 

Czas zawrócić z błędnej drogi — pisze aun- 
tor — 1 wejść na jedynie zbawienua: cia- 
śniejsze zakreślić granice władzy 
bady państwa a utierównie większą 
ustawodawczątadministtacyjną au 
tonomię nadać krajom. O to toczyła się 
walka autononistów z centralistami, a walkę tę 
potem w myśl ceentralizmu udało się zastąpić 
walką narodowościową. Dziś można się spotkać 
także u liberalnych Niemców ze zdaniem, że je 
dynie wzmożenie autonomii krajów może uzdro- 
wić państwo. Potrzeba, aby dawne hasło auto- 
nomii podniesiono z miarą rozumuą i stanow- 
czością mężną tak, aby w tej odnowionej wal- 
ce autonomistów z centralistami, już tym razem 
zapewaiić zwycięstwo zasadzie autonemistycz 
nej. Powinno to uczynić Keło polskie; ono po- 
winno sztandar “autonomii wchiwycić w swoje 
ręce, a zyska i przewodnie stanewisko w par- 
lamencie i wielką zasługę zarówno wobec kraju 
1 narodu polskiego, jak i parlamentu. 


Spisok ma salana? 
(Telegr. „N. Roformy“) 

Konstantynopol, Wczoraj rano minister spraw 
wewnętrznych Hilmi pasza i sprawiedliwości 
Rezik pasza dymisyonowali. — Minister 
skarbu cheo dziś dymisyonować. Dymisyo- 
nował także minister wojny. 

Konstantynopoł. Sensacrę dnia tworzy tu n- 
sunięcie ministra wojny. Na interpela- 
cy, wniesioną w tej sprawie do parlamentn, 
wielki wezyr chce w odpowiedzi powołać się 
nawykrycie spisku na sułtana. do 
którego to spisku należeć miało wielu ofice- 
rów, wybituych polityków. minister 
wojny i ks Sabah Kddin. Chodziło o zde- 
trenizowanie sułtana. Sułtan dowiedział 
się sam o spisku i zawiadomił o tem wiel- 
kieg o wezyra, który przekonał się rzeczy: 
wiście, że ks. Sabah Kddinma wśródar. 
mii zwolenników, zwłaszcza wśród od- 
działów, wyruszających z sułtanem 
na selamlik. Zdetromzowanie sułtana miało 
nastąpić wczoraj podczas selamliku, — 
Twierdza, że jeden z synów sułtana ks. Jusuf 
Isedin był o wszystkiem powiado- 
miony i miał być równocześnie prokla- 
mowany sułtanem. Przez usuniecie mni- 
stra wojny i stłumienie buntu w kosza- 
rach, spisek unicestwiono. 

Frakfurt. „Frankf. Ztg.* donosi z Konstan- 
tynopola, że istotnie był zamiar pozba- 
wienia tronu Abdul Ilamida i powoła- 
nia na tron ks. Reszada. Według pogłosek, 
sprawę tę miały inspirować zagraniczne 
wpływy. Następstwem wykrycia spisku ma 
być zmiana kierownictwa ministerstwa spraw 
wewnętrznych, sprawiedliwości i wojny. 

Konstantynopol. B. kor. donosi: Doniesienie 
„Frankf. Złg* o zmianie kierownictwa mini- 
sterstw spraw wewnętrznych i sprawiedliwości, 
co miało nastąpić z powodu istnienia zamiaru 
usunięcia podczas wczorajszego se- 
lamliku sułtana ztronu, jest nienza d- 
nione i wiadomość ta jest echem rozmaitych 
już sygnalizowanych pogłosek. Bezpośrednio po 
zmianie w gabinecie rozpuszezono pogłoskę o 
spisku i wymieniano wczorajszy selamlik jako 
dzień wykonania jego. Według jednej werspi 
chodzi tu o schwytanie pisma rozwa- 
żającego tylko wczystoakademieki 
sposób kwestyę zmiany ua tronie w 
interesie ojczyzny. 

4 powodu w zdirzenych umysłów i ciągłej a- 
gitacyi tajnych Komitetów, jakoteż wskutek po- 
ważnie rozpoczętej akcyt tworzenia stronnictw 
w Tzbie, obiegają także inne wersye, należy | 
jednak przed nienu ostrzedz. Na razie trudno 
coś pewnego podać, ale w rele przemawia 
za tem, że pogłoski te są nieuzasad- 
nione lub nawet całkiem fałszywe. W, każdym 
razie niewzasadnieną jest pogłoska stwierdzają- 
ca, jakoby tutejszy komendant korpusny 


| 
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Mahmud Mukdar nałeżał do spisku; dowo 
dzi on dale, korpusem i cieszy się dalej zaufa- 
niem. W garnizonie zresztą nie daje się zauwa- 
żyć żaden ruch. Wczorajszy selamlik 
przeszedł bez wypadku. 

Konstantynopol. Biuro koresp. donosi: Co do 
powodów zmiany w kierownictwie ministerstwa 
wojny donoszą dzienniki, że przed kilku dniami 
wielki wezyr wezwał listownie ministra wojny. 
aby wysłał do Janiny dla wzmocnienia wojsk 
5 bataliony strzelców z Konstanitynopoła. Temu 
żadaniu minister wojny w porozumieniu z ge- 
neralnym sztabem odmówił, zaznaczając, że 
liczba i wybór wojska należy do ministerstwa 
wojny. — Wzburzenie w kołach mło- 
dotnreckich z powodu zmiany w gabinecie 
nie ustaje. Izba deputowanych jest 
zaałarmowamą i znaczna jej większość wy- 
stępuje przeciw Kiamil paszy. 

4 drugiej strony czynią usiłowania aby za- 
żegnać nieporozumienie i aby zapobiedz 
votumnienfnościinpadkowi Kiamila 
paszy. Prawdopodobnie uda się to. Dzień 
dzisiejszy jest w każdym razie kry- 
tycznym dla Kiamiła paszy. Opmia o 
gólnie zaniepokojoną jest rozmaitemi abar- 
mującemi pogłoskami. jak np. że w ra- 
zie uchwalenia przez Izbę dep. votum nieufno- 
ści, Izba będzierozwiązaną. 

Konstantynopol. Tut. komitet młodotu- 
recki „jedności i postępu* obradował wczoraj 
całą noc i postanowił obalić Kiamila 
paszę. | 


TELEGRAMY 


z dnia 13 lutsgo. 


Praga. W Nalhod odbyło się zgromadzenie 
wyborców hr. Sternberga, na którem hr. Ste rn- 
berg oświadczył, że mandat swój oddaje do 
dyspozycpi wyborców. Zgromadzeni uchwalili 
jednogłośnie prosić w. Sternberga, aby maadat 
nadał zatrzymał. |, p 

Wiedeń. Cesarz: przyjął na posłuchaniu amba- 
sadora włoskiego, który wreczył odręczne pismo 
królowej włoskiej z podziękowaniem za odzna- 
czenie, jakiego udzielił jej cesarz za akcyę ra- 
tunkową w południowych Włoszech i Sycylii. 

Wiedeń. Zamknięcie rachunkowe zakładu kre- 
dytowego ziemskiego za rok 1908 wykaznje do- 
chód brutto 32,471.538 K. Czysty zysk wynosi 
12,097.054 K, w co wliczony jest dochód z r. 
1907 w wysokości 428.109 IK. — Generalnemu 
zgromadzeniu zaproponowane zostanie uchwałe- 
nie dywidendy 48 K oda akcy, a 611.658 K 
ma być przeniesione na nowy rachunek, 

Tryest. Z powodu konfliktu między robotni- 
kami a dyrektorem, warsztaty okrętowe „Stabi- 
limento technico* zostały zamknięte. 

Sarajewo. Syd wyższy uwolnił redaktorów 
Oncikisai Jugoviea, skazanych za zbro- 
dnię zaburzenia publicznego spokoju na rok 
wzgłednie 7 miesięcy. 


„Zjednoczenie postępowe w Kró- 
lestwie. 


Warszawa. Rada główna stronnictwa „P ol- 
skiego zjednoczenia postępowego* 
wydała odezwę w sprawie wyborczej. W ode- 
zwie tej „Zjednoczenie postępowe” wypowiada 
zdanie, że „kolegia wyborcze nie są wyrazem 
zbiorowej woli społeczelistwa, a przeto ze sta- 
nowiska ogólno-narodowego i demokratycznego 
nie mają prawa obsadzania wakających mau- 
datów. W konkluzyi stronnictwo domaga 
się złożenia mandatów przez wszyst- 
kich członków obecnego Koła i przez 
członków obecnych kolegiów wy- 
borczych. 


Nazstępca Bilińskiego. 


i Wiedeń. „W. Alig. Zig“ donosi z Budapesztu, 
że desygnowany na gubernatora banku austro- 
węgierskiego sekretarz stanu Popovich nie 
chce przyjąć tego stanowiska, dopóki 
nie będzie zagwarantowanem utrzymanie 
wspólności bankowej, której jest bezwa- 
rankowym zwolennikiem. 3 


Nowy reyguiamin rucha kolejowego. 


Wiedeń. Od 10 do 12 b. m. odbyły się w mi- 
nisterstwie kolei obrady austr. i węg. delega- 
tów w kwestyi nowego regułamicu ruchu ko- 
lei, które doprowadziły do bardzo zadowalnia- 
jących rezultatów. 


Przeciw Tow. „Wolnej szkoły”, 

Wiedeń. 7 powodu konfliktu Tow- „Wolna 
szkoła“ z Radą szkolną okręgową w sprawie 
udzielenia nauki religii, zamknięto tu wczo- 
raj szkołę utrzymywaną przez to to 
warzystwo. Zamknięcia dokonali urzędnicy 
magistratu, którzy lokal opieczętowali, a 
protestu posłów Hocka i Seitza, powolujących 
się na wniesiony rekurs. Zamknięcie szkoły na 
stąpiło przed godz. 8 rano. Gdy przybyły dzie- 
ci, zawiadomiono je, że nauki nie będzie 1 po: 
leeono im, żeby przyszły w poniedziałek. 


Reargamizacga armii. 


Budapeszt. Mimo półurzędowego zaprzeczenia 
„Magyar Orsag* ogłasza dalsze szczegóły no- 
wej ustawy wojskowej a mianowicie 
bliższe szczegóły o reorganizacyi konnicy. Rēor- 
camizacya jej będzie przeprowadzona w ten Spo- 
sób, źe każdy pułk składać się będzie z 4 szwa- 


dronów. Liczba pułków konnicy zostanie powię- 
kszona z 42 na 63. Także artylerya “ulegnie 


zupełnej reorganizacyi. Każda dywizya składać 


się będzie zamiast jak dotąd z 32, z 60 armat, 
Zarówno przy au- 
stryackiej obronie krajowej jak i przy węgier- 


w tem 24 haubic polnych. 


skich honwedach ustanowione będą oddziały 
haubie polnych. Nadto zamierzonem jest utwo- 
rzenie 8 nowych oddziałów artyleryi górskiej. 

Reorganizacyi ulegnie także batalion inżynie- 
ryi i pionierów. Pułk telefoniczny i telegraficzny 
oddzielony będzie zupełnie od pułku kolejowego. 
Utworzone będą osobne oddziały automobiłowe, 
kołowe i motocyklowe. Ilość rekrutów zostanie 
podwyższona o 22.000 ludzi. Przy obronie kra- 
jowej w Anstryi ilość rekrutów została już w 
roku ubiegłym powiększona o 5060 ludzi. Tak 
samo przy honwedach nastąpi powiększenie 
kontyngentu rekrutów o 4000 ludzi. 

Nowa ustawa wojskowa tylko częściowo 
wprowadza dwuletnią służbą wojsko- 
wą. Natomiast prawa służby jednorocz- 
nej będą ograniczone i ochotnicy niej 
będą wliczani do kontyngentu stanu pokojo- 
wego. 


Kwartet Fr. Ondriczka. 


Muzyka kameralna (komnatowa), jak nazwa 
wskazuje, winna być wykonana w pokoju. Sala 
koncertowa swoim ogromem nie odpowiada z6- 
strojom kameralnym, choćby już z tej przyczy- 
ny, że utwory pisane z myślą o komnacie, brzmią 
nikło w dużych salach. Niestety, nie mamy w 
Krakowie salek, specyalnie dla produkceyj ka- 
meralnych przeznaczonych. 

Niewielu wybrańców zaajdzie się nawet w 
dużych centrach muzycznych, którzyby rozumieli 
utwory kameralne. Muzyka komnatowa — to 
przysmak dła bardzo wykwintnych. 7 

Z literatury kameralnej najnicdostepnieiszymi 
dla „zjadaczy chleba” są dzieła pisane na kwar- 
tet smyczkowy. Trzeba kształcić w szkołach 
muzycznych uczniów i wyrabiać w mich zami- 
łowanie dla muzyki kwartetowej, aby później, 
kiedy opuszczą progi szkolne, zakładali ogniska 
kwartetowe w swych domach. Muzyka domowa 
w dalszym ciągu przygotowuje publiczność, któ- 
ra zapełnia wieczory kameralne 


Sejm wągiorski. 

Budapeszt. Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu 
prezydent postawił wniosek, aby na porządku 
dziennym postawić dziś obrady nad przedło- 
żeniem o rekrucie, l'raemawiało 4 posłów, z 
tych. trzech. występowało przeciw propozycyi 
prezydenta ze względu na to, że dopóki kwe- 
stya samodzielnego banku węgierskiego nie jest 
wyjaśnioną, nie powinno się zezwalać na rekru- 
ta. Wniosek prezydenta przyjęto znaczną więk- 
szością głosów. 


Wczorajszy kwartet okazał się zestrojem po- 
ważnym, który głęboko pojmuje zadanie swoję. 
Brzmienie kwartetu piękne, choć dość słabe. 
lutonacya bez zarzutu. Niedawno słyszeliśmy 
„kwartet brukselski*, mimowołi więc nasnwało 
się porównanie. Który lepszy? — pytano na 
sali. Oba zespoły stoją na tej wyżynie artysty- 
cznej, żeo „lepszości* nie może być mowy. Mógł 
jednym podobać się tamten, innym ten — rzecz 
gusta. Jeżeli o czem, to o wewnętrznej, dacho- 
wej różnicy może być mowa. , 

Moim zdaniem różniły się oba wspomniane 
kwartety właściwościami temperamentu narodo- 
wego. 

Publiczności zebrało się sporo. Widocznie 
„muzyka domowa* musi być w Krakowie chęt- 
nie uprawiana. „Iyrekcya koncertów krakow- 
skich* zachęcona powodzeniem wczorajszego 
koncertu, zechce zapewne częściej sprowadzać 
„przysmaki“ dla „smakoszów “. 


Bol. Raczyński, 


Z parlameztu niemieckiego. 


Berlin. W parlamencie w dvskusyi nad ru- 
bryką wydatków na urządzenia. służące ogólnym 
interesom handlu i przemysłu, pos Schifter 
(centrum) użałał się. że do wyższych szkół tech- 
nicznych uczęszczają po większej części zagra- 
niczni poddani, podczas gdy szkoły te powinuy 
służyć Niemcom. W tym samym duchu przema- 
wiali mowcy konserwatywnego i państwowego 
stronnictwa, podczas gdy mowca wolnomyślny 
i socyałno-iemokratatyczny widzieli w takiem 
postawieniu sprawy szowiuizm, niegodny XX 
stulecia, gdyż nauka nie da się zamknąć w po- 
litycznych granicach. 

Berlin. W parlamencie przy tytułe „urząd 
statystyczny* pos. Czarłiński oświadczył, 
że przy statystyce powinny odpaść różnice w 
oznaczaniu „Mazury, Kaszubi i władający ję- 
zykiem polskim* ponieważ wszyscy władają ję 
zykiem polskim. 


Qdjazd Edwarda VIE z Berlina. 

Berlin, Król angielski i królowa odjechali 
wczoraj 0 godz. 5 min. 10. Para cesarska po- 
żegnała parę królewską na dworcu bardzo ser- 
decznie. 

Berlin. Król Edward cierpi na uporczywy 
katar bronchialny. Z otoczenia króla zapewnia- 
ją. że przed wyjazdem do Beflina miał on tak 
silną influenze, iż istniał nawet zamiar odro- 
czenia wyjazdu. 


Niesacy i Anglia. 

Berlin. „Nordd. Allgem. Zeitung” donosi: 
Kanclerz Rzeszy ks. Bitiow przyjął! wczoraj 
po południu odwiedziny angielskiego se- 
kretarza stanu dla kolonij i odbył z 
nim konferencyę. 

Londyn. Berliński korespondent B. Reutera 
jest upoważniony do oświadczenia, że po stro- 
nie angielskiej panuje nadzwyczajne za- 
dowolenie z wyniku politycznej konferencyi 
miedzy angielskimi i niemieckimi mężami stanu 
w Berlinie. Ze strony angielskiej zapewniono 
kanclerza Rzeszy, że rząd angielski bezwaruy- 
kowo pochwala frauncusko-niemiecką ugode ma- 
rokańska. a jego usiłowania w zagranicznej 
polityce na wschodzie zmierzają tylko do prze- 
strzegania pokoju i „status quo“. 


Kronika. 
Dziś: 


' Kraków, sobota 13 lutego, 

Kalendarzyk kościelny: Juliana męcz. 
i Katarzyny Rici p. m. 

Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słęńca © godz. 6 m 56, zachód o godz 4 min. 52; 
długość dnia godzin 9 min. 56. 

Teatr miejski w Krakowie: „Niewierny 
Tomek* i „Dłag wdzięcznościć, 

Teatr ludowy: „Na 14 dni". 

Uniwersytet ludowy: wykład p. Rojka 
„Żyeie i twórczość Juliusza Słowackiego* 0 godz. 
7 wIaczoom: 

Odczyły: w Kółku archeologów p. Qrzyboów- 
skiego „Sprowadzenie ognia na ziemię“ 0 godz. 
4'/, po poł; w Kółku nistoryków p. Stoniewskiego 
„Znaczenie pierwiastka historycznego w życia” o 
godz 6 wiaczorem. - 

Pogadanka w Pol. Związku niewiast katol, 
p. A. Zakrzawskiej „Szkoły pracy społecznej* 0 
godz. 4 po poł. 

Posiedzenie komitetu ściślejszego dia od- 
niemczenia dworva krak, w sali Rady powiatowej 
o godz. 6 wieczorem. 

"Walne zebrania: Tow. Tatrzańskiego w sali 
gabinetu geolog. o g. 6 popol; Koła VI T. S. L. 
w lokalu Zarządu głównego. o œ 6 wieczór. 

Z karnawału: Bal ogólno-akademicki w sta- 
rym teatrze o g. 9 wieczór; zabawa taneczna Ro- 
eursy; Czytełn akademickiej o g. 9 wieczór; „Ogei- 
ska* nauczycielskiego o g. 8 wieczór; Czeskiej 
Besedy o g. 8 wieczór; Stow. czeladzi rzeźników 


Dymisya Schantassa. sladz 
i masarzy na Kotłowem 0.8. 9 wieczór. 


Petersburg. Minister komunikacyi generał-po- 
ruczmk Schaufuss na własną prośbę został 
odwołany, a członek Rady państwa Ra- 
chłow zamianowany jego następcą. 


Napady na agentów konsularnych. 


Konstantynopol. Na notę austro-węg. z d 22 
z. m, w sprawie napadu naagentów kon- 
sularnych w Alexandritte, odpowiedziała 
Porta zaprzeczając wogóle faktowi. Amba- 
sada wystosowała wczoraj do Porty nową no 
te werbalną, zawierającą sprawozdanie austr. 
agentów konsularnych i protokoły spisane z na- 
ocznymi świadkami, z ponownem zwróceniem 
uwagi Porty ua ważne naruszenie pra- 
wa międzynarodowego oraz z żądaniem 
ukarania winnych i przeproszenia ze strony gu- 
bernatora. 


Teatr miejski we Lwowie: pop: „Obros 
na Częstochowy“; wieczór: „Bolesław Smiały“, 


Reduta prasy. Rozsyłanie zaproszeń zostało 
wczoraj ukończone i komitet przystąpił do układa- 
nia listy dodatkowej na podstawie zgłoszeń, które 
nadpływają bardzo licznie, Lista zostanie st amo- 
wczo zamknięta we wtorek 16 b. m, zatem 
komitet uprasza osoby, mające zamiar starać się 
o zaproszenie, aby nio ociągały się ze zgłoszenia- 
mi pisemnemi do biura komitetu w hotelu Pol- 
lera, Jaż dziś można twierdzić na pewno. że po 
zamknięciu listy dodatkowej, po wtorku 16 b. m, 
dalsze zgłoszenia nie będą mogły być uwzględnio- 
ne wobec ograniczonego miejsca w starym teatrze. 
Sprzedaż biletów rozpocznie się we środę, 17 b. m. 
(przed południem - bilety na gałeryę, po poładniu 
na salę). 

Dziś wieczorem npływa termin zgłoszeń 0 poży” 
czenie domin w magazynach pp. Schwarza i Smi- 
dowieza. Zamówień nadpłynęło wczoraj nadspodzie: 
wanie wiele i prawdopodobnie część pań, która w 
ostatniej dopiero chwili zechciałaby czynić zamó- 
wienia. musiałaby wyrzec się wypożyczenia domin, 
W obu magazynach oglądać można domina próbne. 

Z Tow. upiększenia miasta Krakowa. W sali 
posiedzeń Banku galic. dla handlu i przemysła od- 
było się wczoraj nadzwyczajne walne zebranie 
członków Tow. upięsszania m. Krakowa i okolicy, 
Obrady zagaił prezes Tow. dr Goliński, sekretarzo- 
wał p. Malewski. Przewodniczący zdał sprawozda- 
nie z czynności wydziału za rok ubiegły. Główną 
uwagę zwrócił wydział na sprawę pomnika Kościu: 
szki, chcąc przyspieszyć jego budowę w naszem 
mieście i przyczynić się do rozstrzygnięcia co do 
wyboru odpowiedniego miejsca w mieście, na któ- 
rym by pomnik ten stanął, Wydział zadecydował 
po wszechstrunnem rozpatrzeniu sprawy przystąpić 
do wydawania popularnych ilustrowanych broszu- 


Z Turcji. 

Konstantynopol. Wczoraj oficerowie marynar- 
ki zwrócili się do wielkiego wezyra z żądaniem 
reformy marynarki. 

Konstantynopol. — Drugi sekretarz sułtana 
Izzet pasza, który schromł się do Anglii, wy- 
stosował do lzby deputowanych pismo z odpar- 
ciem zarzutów, przeciw niemu skierowanych, z 
oświadczeniem, że spełniał tylko wole sułtana, 


Bsduizi w Arabii, 
Konstantynopol. 2 Damaszku donoszą, że Be- 
duint zniszczyli linię kolejową Mek- 
ka—Mann— Tebuhb. 


Japończycy w KMaiiiornli. 
Sacramento. Benat odrzucił rezolucyę antija- 
pońską, zwracającą się przeciw imigracyi Ja- 
pończyków. 
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rek, z opisami pięknych okolic kraju, przedewszyst- 
kiem Krakowa. Broszury te, rodzaj przewodników, 
redagowane byłyby na wzór podobnych wydaw. 
nictw niemieckich. Nadto wydział rozpatrywał kwe 
atyę konserwowania drzewek w mieście i sadzenia 
nowych, w ezczególności ochraniania świerków w 
parku dra Jordana, dalej sprawę przy ozdabiania 
balkonów kamienie kwiatami i t. d. 

Pe tem sprawozdania zebranie przystąpiło do bę- 
dącej na porządku dziennym sprawy zmiany statu- 
tu Towarzystwa, Po dłuższej dysknsyi nad poszcze- 
gólnemi paragrafami, zmieniono z nich dwadzieścia 
kilka. Najważniejsze zmiany dotyczą rozszerzenia 
statatowego celów Towarzystwa i środków, do ich 
orzeczywistnienłia prowadzących, między innemi je- 
den z uchwalonych nowych paragrafów poleca wy- 
działowi w kwestyach artystyczno-kultarainych o 
gólniejszej natury porozumiewać się z innemi po- 
dobnemi towarzystwami, oraz nadaje wydziałowi 
prawo kooptowania członków. W dyskusyi zabierali 
głos pp. Warchałowski, dr Sternschuss (kilkanaście 
razy), Pol, Szubert, fadca sądowy Szybalski i rade» 
sąd. dr Maczkowski. 

Z kolel przystąpiono do sprawy budowy pomnika 
Kościuszki. Jak wiadomo, przed 7 laty przyznało 
Tuwarzystwo komitetowi budowy pomnika subwen 
eye w kwocie 10.000 koron, chcąc w ten sposób 
umożliwić przyspieszenię budowy. Gdy jednak sub- 
wencya ta mimo tak długiego upływa czasn nie 
doprowadziła do upragnionego celu, a termin budo- 
wy pomnika dotąd nie da się ustalić, część człon- 
ków Towarzystwa upiększenia miasta poddała kry- 
tyce małą energię komitetu, a nawet pojawił się 
wniosek dra Sternachnasa, aby subwencyę przedtem 
achw'loną cofnąć i odwołać. Wnioskodawca uzasa- 
dnia? swój wniosek bezczynnością komitetu budowy 
pomika. P. Sędzimir Mieczysław, dyrektor filii 
Banza krajowego, odpierał zarzuty dra Sternachus- 
sa, jako wiceprezes komitetu bndowy pomnika Ko: 
ścioszki. Wykonanie pomnika przewlekało się nie 
z viny komitetu; obecnie odlew jest jaż gotowy I 
ansjduje się w fabryce Dedrzeńskiego i Spółki w 
Połgórza. Odlew czeka tylko na wykonanie postu- 
m ntu, co jest zresztą kwestyą krótkiego czasu, a 
a chwilą zadecydowania miejsca, w którem pomnik 
ma stanąć, sprawa terminu postawienia pomnika 
wyjaśni się siłą rzeczy. Co do aamego projektu po- 
a nika, komitet przedłożył piany Towarzystwa upię- 
lszenia miasta, jako dającemu subwencyę, a więc 
akże i tej kwesty! samowolnie nie rozstrzygnął, 

Dłaższą dyskusyę spowodowała sprawa miejsca 
pod pomnik. Wyłoniły się różne projekty, propono- 
wano np. pod pomnik plac Szczepański, inni zbieg 
ulic Karmelickiej, Szewskiej, Krupniczej I Duna- 
jewskiego, inni kilka punktów na plantacyach kra- 
kowskich. Żadna z tych propozycyj nie znalazła 
wyrazu w uchwale zebrania, ogólnie tylko zwró- 
cono siy przeciw postawienia pomnika w Rynku 
Głównym. Opozycya przeciw Rynkowi była tak sil- 
na, że wyłoniły się nawet zdania, aby na wypa- 
dek wybrania przez Radę miejską właśnie tega 
punkta (koło Sukiennic naprzeciw ulicy Szewskiej) 
coinąć subwencyę Towarzystwa. 

Na zakończenie dyskasyi uchwalono następający 
wniosek, zaproponowany przez wydział Towarzy- 
stwa: | 

„Walne zebranie Towarzystwa upiększenia mia- 
sta Krakowa i okolicy stwierdziło, że pomnik Ta- 
densza Kościuszki jest całkowicie odlany i usta- 
wiony w pracowni w Podgórzu, wobec tego walne 
zebranie nie widzi powodu cofnięcia achwalonej w 
r 1905 sabwencył w kwocie 10000 K. Chege, 
aby budowa pomnika możliwie szybko nastąpiła i 
„w śwładomości trudnych waranków, w jakich się 
komitet znajduje, stawiamy ostateczny termin przed- 
stawienia uchwalonego przez Radę wiejską planu 
budowy pomnika ag dzień | marca 1910 r. Wa 
runkiem jest także, aby pomnik nio stanął ma 
Rynku“. ` 

Na tem zakończono obrady. 

Restau zcya kościoła WW. Swiętych. Komitet 
parafialny kościoła WW. Świętych w Krakowie 


UL Tomaszowski, Kaki, 


Zakład artystyczno-kamieniarski | 


Józefa Kuleszy 


naprzeciw cmentarza w Krako- 
wie, posiada wielki wybór goto- 


wych pomników zpiaskowca, gra- 

nita i marmaru. Podejmaje się 

wykonania grobowców w miejęcn 

i na prowincyi. Teleton 759. 
133 0 


Herbatniki 


w kilkudziesięciu odmianach zawsze 
świeże w doborowych gatunkach '/; kg. 
K 160. Marcypanowe K 2—. Jan 
Michalik, Cukiernia Lwowska, 
Kraxów, Floryańska 45. *4 80 


Pisze na maszynie | powiela 


w językach : polskim, francuskim, nie- 
mieckim i angielskim. Helena 
Frydowa, Łobzowska 12, II piętro 
Przyjmuje od 9—3. 139 2 0 


Parcela budowiana 


| 


$ 


Zgłoszenia listowne przyjmuje Admi- 
nistracya 
interes". 


jaólka fóblowyk 
Ceofili Rydlińskiej 


przyjmuje każdego czasu dzieci w wie- 


11760 


ku od 3 łat do 7, zapewniając troskli- UWAGA : Od 14-030 b. r. 


wą. opiekę, 21 18 0 


4 drukarni Literackiej w Krakowie, 


wydał sprawozdanie z robót, wykonanych przy re- 
stauracyi kościoła św. Piotra w r. 1908. Dochody 
na restauracyę kościoła wyniosły w roku ubiegłym 
9560 kor. 47 hal, a złożyły się na nie subwen- 
cye: Rady miasta Krakowa 2000 K, Kasy oszczę- 
dności m. Krakowa 2000 K, ministerstwa oświaty 
3060 K i Tow. Wzaj. ubezp. 300 K, dalej reszta 
2 legatu $. p. hr. Starzyńskiej 1386 K 42 b, skład- 
ki I t. p. 240 K 84 hb, oraz reszta kasowa z r. 
1907 633 K 2 h. — Rozchody wyniosły 8356 K 
99 h, mianowicie: Roboty murarskie w presbite- 
ryum i ułożenie stopni z ulicy 4534 K 32 hal, 
stopnie granitowe do schodów 777 K 12 h, roho- 
ty rzeźbiarskie w presbiteryum 1050 K, roboty 
ślusarskie, gwożdzie itp. 68 K 05 b, roboty kæ 
mieniarskie na fasadzie, ukończone w 1907 roku, 
891 K, kierownictwo i konduktor budowy 1036 K 
50 h. Na rok bieżący pozostaje zatem reszta kaso- 
wa 1203 K 48 h. 

Stow. koncesyonowanych majstrów murar- 
skich, ciesielskich  studniarskich i brukarskich w 
Krakowie, wniosło do namiestnictwa zaż lenie, że 
w wykonywaniu przemysła budowlanego dzieją się 
wielkie nadużycia i że roboty nawet publiczne, po- 
wierzane bywają ludziom nie uprawnionym do prze- 
prowadzenia ich, na czem cierpią znacznie majstro 
wie koncesyonowani. Dotychczasowe starania sto- 
warzyszenia, by zapobiedz złemu, były bezcelowe- 
mi, gdyż okólnik namiestnictwa, wydany do władz 
państwowych z instrakcyami w danych kwestyach — 
jako odpowiedź na memoryał stowarzyszenia, nie 
odniósł pożądanego skotku Wobec tego koncesyo- 
nowani majstrowie zmuszeni do wniesienia jeszcze 
raz zażalenia do namiestnictwa, przytaczają w swem 
piśmie szereg faktów, wykazających pokrzywdzenie 
majstrów i proszą namiestnictwo o zaradzenie tym 
anormalnym stosunkom 

Kurs jazdy na nartach. Krakowskie Koło kar- 
packiego Tow. narciarzy, korzystając ze świeżo spa- 
dłego śniegu, urządza kurs jazdy na nartach dla 
początkujących, Kurs prowadzony będzie przez przo- 
downika Koła, p. Wł. Pawlicę, I będzie się odby- 
wał obok drogi wojskowej na Bielany, za Wolą 
Justowską, a obejmie główne zasady jazdy na nar- 
tach i będzie zakończony wycieczką na Bielany. — 
Początek kursu dzisiaj, punkt zborny przy rogatce 
Wolskiej o godz. 2 po południu, — a w niedzielę 
tamże o godz. 9 rano. Wpisowe 1 kor., dla człon- 
ków bezpłatnie (wkładka roczna 4 kor). Wpisy 
przyjmuje się na punktach zbornych. 

Z Eleuteryi. Obrazy świetlane, jako ilustracye 
niszczących skutków alkoholizmu, oglądać można w 
niedzielę 14 b. m. w lokalu przy al. Reformackiej 
1. 3. Objaśnienia wygłosi p. P. Dobrowolski. Po- 
czątek o godz. 7 wieczorem. Wstęp bezpłatny. 

Zbieranie skórek pomarańczowych. „Koło pa- 
nien opiekujących się zaniedbanemi dziećmi", przy- 
pominając, Że na cele Koła zbiera świeża skórki 
pomarańczowe, ogłasza zarazem, Że obecnie rozsze- 
rza swą działalność i zaczyna zbierać także świe- 
że skórki cytrynowe na ten sam cel. — Kosze na 
skórki znajdują się w Dastępujących handlach: pp 
Szarskiego (Rynek Główny), Aksmana (ulica Ffo- 
ryańska), Czarneka (ul Długa), Lódla (ul. Szew- 
ska) i Kosza (ul. Grodzka). 

Wydział Stow. stróżów zaprasza właścicieli do- 
mów na poufne zgromadzenie, które się odbędzie 
d. 14 b. m. o godz. 3 po południu w Doma robo- 
tniczym w Krakowie. Na porządku dziennym 84 
sprawy, dotyczące interesów stróżów | dozorców 
domów, oraz właścicieli lub administratorów ka- 
mienie. 

W Kolku slawistów U. U. j. odbędzie się w nie- 
dzielę d. 14 b. m. o godz. 11 rano odczyt p. Vo- 
jeslava Mole p. t. „O słowieńskiej literatorze*. 

Sprawa Szczygielskiego. Jak już donosiliśmy, 
policya warszawska zawiadomiła wczoraj telegrafi 
cznie dyrekcyę policyi w Krakowie. że renta pań- 
stwowa rosyjska, znaleziona w hotela Narodowym 
w Krakowie, pochodzi z kradzieży, iekonanej w 
jednej z kas warszawskich. WV sprawie tej donosi 
„Warszawskie Echo“, że we środę w rządowej ka- 


Wypożyczalnia książek 


l MGKITYSLYCZN 


p. f. 


(zai 


w Krakowie, ul, św. Jana 4, 


połeca nowości naukowe i beletrystyczne w języku polskim, francuskim 
i niemieckim. Warunki przystępne. Dogodna wysyłka na prowincyę. Kataiog 


60 h. z przesyłką 70 h, 


tunistudu f 


srebrnym krzyżem zasługi 


=N. Reformy* pod „Dobry | poleca: pieczywo doborowe wszelkiego rodzaju, jako specyał chleb żytni, światły 
po 20, 26 i 40 halerzy, Piękną bułkę tartą i codziennie świeże drożdże. 


zawsze najlepszej jakości. 


Yugoszewskiego 


zwierzyniec, ul. T, Kościuszki 1. 6, 


wraz z ogrodem w bardzo ładnem po-| Odznaczona na wystawie kucharsko-spożywczej w Preszburgu r. 1908, za „G0- 
łożenia, w Krakowie, do sprzedania, |dzienne swoje wyroby (a nie specyalnie na wystawę) Dyplomem uznania i 
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sie gubernialnej stwierdzono brak jednego z depo- 
zytów prywatnych z papierami procentowemi na 
sumę 20.000 rubli. Jakim sposobem przepadła ta 
suma, dotychczas dokładnie nie wiadomo, zachodzi 
jednak przypuszczenie, że kradzież została speł- 
niona przez jednego z byłych „przysięgłych“ kasy, 
który w końcn roku zeszłego porzucił słażbę w ke- 
sie. — Obecnie są podstawy do przypuszczeń, Że 
skradziona z kasy rządowej renta jest właśnie tą 
samą rentą, którą znaleziouo w Krakowie w piecu 
hotelu Narodowego. Jeżeli ckaże się, żə znalezione 
w Krakowie f skradzione w Warszawie papiery 
mają te same numery, to nie ulega wątpliwości, 
że w osobie Szczygielskiego policyi krakowskiej 
udało się schwytać sprawcę kradzieży 20.000 robli 
z kasy rządowej w Warszawie. 

Ze sfer aptekarskich. Namiestnictwo nadało 
następujące koncesye aptekarskie; na aptekę w Kro: 
wodrzy przy Krakowie p. Zygmuntowi Łapińskie- 
mu, w Uścin solnem pow. Bochnia p. Henrykowi 
Markiewiczowi, na drugą aptekę w Oświęcimie p. 
Fieronimowi Drzymałe, na drugą aptekę w Horo- 
dence p. Józefowi Orłowskiemu i na drogą aptekę 
w Żółkwi p. Antoniemu Pyszyńskiemn. 

Podnieść należy zezwolenie namiestnictwa na 
otwarcie apteki w Krowodrzy, gdyż w ten sposób 
spełniło się żądanie mieszkańców tej dużej gminy 
i najbliższvch jej sąsiadów. 

Niewinnie zasądzony? Ze Lwowa donoszą: 
Rozprawa przeciw Chaimowi Druckerowi, skazane- 
mu w swoim czasie za kradzież na 6 lat więzie- 
nia, którego sprawa została wznowioną z powodu 
rzekomego jego „alibi“ w czasie spełnienia kra- 
dzieży, ostatecznie dobiegła do końca. Drucker zo- 
stał ponownie zasądzony na 6 lat więzienia, 

Gwizdak-Bodyński-Malinowski, przeciw które- 
mu toczy się obecnie w tarnopolskim sądzie śledz- 
two o liczne kradzieże i oszustwa, próbował nie- 
dawno — jak z Tarnopola donoszą — uciee z 
więzienia. Oderwał od łóżka żelaznego sztabę i 
tym kawałkiem zaczął przebijać mur. Nie poszczę- 
ściło się mu jednak, w pierwszych bowiem chwi- 
tach pracy przyłapał go dozorca więzienny i plany 
pomysłowego oszusta spełzły na niczem. 

Sniegi w północnych Włoszech. Z Monachium 
telegrafują: Pociąg ekspresowy z Cannes przybył 
tu wczoraj z bardzo znaczaem opóźnieniem z po- 
woda anormalnej pogody na Rivierze i w górnych 
Włoszech. Pociąg ten koło Genny ugrzązł w śnie- 
gu i przez kilka godzin nie mógł ruszyć. W koń- 
ca inną drogą przedostał się do Monachium. 

Orkan i trzęsienie ziemi. Z Reggio di Cala- 
bria telegrafują: Ubiegłej nocy szalał ta orkan 
wraz z gradobiciam i gwałtownym deszczem. O go- 
dzinie 3 kwudranse na 4 rano dało się odczuć 
silne trzęsienie ziemi. Wieczorem odczuto ponownie 
lekkie trzęsienie. 

Zwyrodnienie w Berlinie. Z Berlina telegrafu- 
ją: Wczoraj po poładnia napadło jakieś indywi- 
dyum na przechodzącą ulicą 14-lernią dziewczynę 
i zraniło ją nożem w ręk:. Na krzyk napadniętej 
zbiegło Bię kilkanaście osób, aby schytać napastni- 
ka, ten jednak zdołał uciec. Połicya przypuszcza, 
że jeBtro Ów morderca, który na wzór Kuby 
Rozprawacza, urządził kilka zbrodniczych napadów 
na kobiety. 

Z Berlina telegrafują: W ostatnich dniach 5 ko- 
biet pokaleczonych zostało nożem w podobny spo- 
sób, a jedna z nich zmarła. Wczoraj na przedmie- 
ścią została w ten sam sposób zranioną 14-letnia 
dziewczyna. Aresztowano człowieka, którego ryzopis 
zgadzał się z przedstawieniem ofiar napadów. 

Pożar dworca kolejowago. Z Genewy telegra- 
fnją: Wczoraj rano zgorzał tutaj dworzec osobo- 
wy. Pakunki i archiwam uratowano. Ruach pocią- 
gów o g. 7 rano był jaż przywrócony. Pożar po- 
wstał od pieca. 

Wybuch w fabryce nirokseliny. Z Peter bur- 
ga telegrafują: W fabryce pirokzeliny nastąpiła 
wczoraj straszna eksplozya, Przy wybuchu zginęło 
czterech robotników. Całe lewe skrzydło fabryki 
spłonęło. 


a A O O W OE AKWA 


Mianowania. „Wiener Ztg.* ogłasza nadanie 
radcy sąda krajowego i naczelnikowi sądu pow. 
w Muszynie, Kazimierzowi Merklowi, tytułu I cba- 
rakteru radcy wyższego sądu krajowego. 


Zmarli: 

Kamila z Totmajerów Igocka, właścicielka 
dóbr, przeżyw zy lat 83, zmarła w Krakowie, 
"Teodor Tlachna, em. starszy inżynier kolei 
państwowej zmarł J2 b. m. w Krakowie przeżyw- 
szy 66 lat. 

Z Kanarzewskich Antonina Gabryelska, prze 
Żywszy 74 lat, zmarła Il b. m. w Krakowie. 


DOO NAT 


P. RIVERSDALE. 


Miłość i Śmierć. 
(Opowieść japońska). 


(Ciąg dalszy.) 

Jak i poprzednim razem, mniszka wyszła na 
jego spotkanie, wspaniała, jak bogini, której 
służyła. Promień żywy pośród promieni jaśniała 
nadziemską pięknością. Yamato opowiedział jej 
przebieg swych przygód. Z głęboką wdzięczno- 
ścią opowiedział kapłance, jak kimono, przez 
nią mu ofiarowane, natchnęło go myślą, której 
zawdzięczał pierwsze swe zwycięstwo. I prosił 
o błogosławieństwo. Mniszka, udzieliwszy go, 
weszła do świątyni bogini Słonia. Gdy ukazała 
się znowuż, niosła szablę Mowiakoumo, ani na 
chwilę dotychczas nie zdjętą z ołtarza bogini 
Amaterasu. Ta święta szabla była symbolem 
władzy i męstwa rodziny cesarskiej. Posiadanie 
bohaterskiego oręża ściśle łączono z potęgą Ja- 
ponii. 

Yamato pochylił mimowoli głowę, pokorny 
i cichy wobec tej wspaniałej i świętej relikwii. 
Drżącym głosem wypowiedział cesarskiej ka- 
płance swą wdzięczność. 

A cesarska kapłanka, Jasna, jak bogini, któ- 
rej służyła, ofiarowała jeszcze młodemu bohate- 
rowi woreczek, utkany pobożnemi rękami mni- 
szek. i napełniony ostremi kamykami, rzucają- 
cemi iskry. 

Promienie padały na oblicze kapłanki 1 ota- 
czały ją świetlistą aureolą. Stojąc tak w słone- 
cznym blasku, przepowiedziała młodema Yamato 
nowe zwycięstwo. 

Yamato na czele swej armii przeszedł Owari 
i Suruga. Wódz zbuntowanych Ainów zapropo- 
nował synowi Mikada zawarcie pokoju i przyjął 
go wspaniale. 


Yamato zawarł przymierze z wodzem Ainów,, 


który zaprosił syna Mikada na polowanie 

Yamato, lubiący polowanie prawie tak samo, 
jak wojnę, zaproszenie przyjął z radością 
Śmielszy od wszystkich swych towarzyszy, od- 
łączył się od nich i w pogoni za zwierzyną 
zapędził się na polane, porosią olbrzymiemi tra- 
wami. 

Trawy chyliły się jak fale pod tchnieniem 
wichru. Nagłe błękitny dym otoczył Yamato, 
który najprzód się zdumiał, a potem oburzył i 
zadrżał. 

Podstępny nieprzyjaciel podpalił trawy, aby 
go zgubić. Cała polana gorzała. 

Yamato, widząc, że oczekuje go okropna, 
śmierć, przyżwał na pamięć promienne oblicze 
kapłanki. Usłyszał proroctwo, przepowiadające 
mu zwycięstwo. Zdecydowany drogo Sprzedać 
swe życie, pochwycił szablę Murakama, poda- 
runek mniszki. Szerokim rnenem ściął trawę 
wokoło siebie Potem, otworzywszy płócienny 
woreczek, który ofiarowała ma cesarska ka- 
płanka, potarł kamień jeden o drugi, krzesząc 
ogień. Mały ogień pobiegł na spotkinia wiel- 
kiego. W taki sposóh myśliwi zwalczają pło- 
mień przez płomień. 
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warunkami. 
| ste restante Kraków. 


RANY, 


światowych 


sail Lona 


Obok pickarni urządziłem skład mąki i innych artykułów spożywczych, Ka 


Niezrównanej dobroci makaron marki „Monopol“ 


Dziękuję Szan. P. T. Publiczności za dotychczasowe względy, a proszę 


o łaskawą pamięć i nadał y 
Z poważaniem 


St. Dłużeszewski, 
na każdą niedzielę wyziekam 


świeże pieczywo. 
ml. Jagiellońska 10. 


1 kg. 80 halerzy. 


135 8 8 


e 


Świeczniki elektryczne, lampy 
stołowe, wiszące nażtewe ample. 

SREBRO CHRISTOFLA. 
Zygmunt WIECZOREK| 


KRAKÓW, SUKIENNICE 29. 


Najlepsza bielizna męska. 
Najmodniejsze krawatki. 
Nojlepsze rękawiczki. 


Zakład pogrzebowy 
JANA W7 O LGN EGO 


przy ab św. Temacza l 4, taż przy placa Szczepańskim, Filia: aira Kopernika I. 6. — Telefos Hr J3 


Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, craz sprowadzania zwłok ze wazystkisi 


św. Anny 3. 


prawnik, posiadający pewną praktykę 


72 14 O cya „N. Reformy“ 


wy, Qeseln 


z kompletnemi zastawami cnkrowemi jak: Lody, Bomby, Kremy, Blamange, 
Galarety, Torty ozdobne i zwyczajne, Ciastka, Cukry. Czekoladki. Owoce kar- 
melowane itp., Chłodniki wszelkiego rodzajn, Poncze, poleca Jam Michalik, 
Cukiernia Lwowska, Fioryańska 45. 


Odznaczona za swoje wyroby najwyższemi nagrodami na wystawach 
91 24 0 


gamaczdny 
mjwyższemi sagrrie 6 


krajów europejskich. 11 


pelusze damskie 


najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezon 


JÓZEFA KARMAŃSKA 


KRAKÓW, UL. ŚW. KRZYŻA 7, I p. 


W wielkim wyborze kapelusza żałobne. 


mi 


Na składzie doborowy gatunek herbaty liściowej 


pier WIELKI 


nie mający konkurencyi. 


Bardzo niskie GENY. |Główny skład: Ludwik Lazar, Kraków. 


Ukończony akademik wiedeński 


udziela nauki języka, konwersacji i li- 
$| teratury niemieckiej pod przystępnymi 
Wiadomość pod A. T. po- 


130 4 0 


Młody człowiek 


poszukuje zajęcia na skromnych warankach. 
Zgłoszenis pod A. E. przyjmuje Administra- 
116 6 


Sobota, 13 Lutego +909, 


Zapewniwszy sobie wolną przestrzeń, Yamato 
czekał. 

Ogień zatrzymał się taż przed nim, a potem 
coinął. Nagle zerwał się wiatr i odrzucił ga 
na przeciwną stronę polany, na orszak podstę- 
pnego wodza, który wraz ze swymi towarzy- 
szami zginął w płomiennej fali. 

Uratowany w tak eudowny sposób, Yam»t 
złożył dziękczynienie Amaterasu, bogini słońca. 
Ona to bowiem włada wichrami i falami, a 
wszystkie żywioły są jej posłuszne. Odgadł, że 
rozkazała wichrom, by zwróciły się przeciwko 
dowódcy Ainów i pogrzebały go w płomiemach, 
któro rozpaliłł by zgubić swego gościa zbyt 
ufnego. (D. n.) 


Odpowiedzialny redaktor ı wydawca: 
Michat Konopiński. 


Ruch przejezdnych. 
Kraków, 12 Intego 

HOTEL KRAKOWSKI: prof, Czesław Lnbicz Czyński z Pu- 
rabki Uszewskiej, Henryk Haat z Wiednia, X Ludwik 
Leśny z Szczyrzyca, Tevfl Szańkowski z Dziewięciołów 
(Krol. Pol), N. Teodor Magiera z Szczyrzyca. Helena 
Starowicz z Łodzi, Marcin Fiałkowski z żoną s Ujhely 
(Węgry), Marya Twardowska ze Lwowa, Karol Postawka 
z Kremyszowa, Leon Ponikiewsk! 2 Liełan, inż Teodor 
Bobkowski z Stanisławowa, inż. Karol Łobodziński z War: 
Szawy. , 

HOTEL pod ROZĄ: Stanisław Ostrowski z Brzeska, Teo. 
dora i córka Anna Chumińskie z Makowa, Btefan i Mi- 
ohalina Rożańscy 2 Woskresieniówki (gub. kurska). di 
Stanisław Zdzierski z Petersbarga, Wiadysław | Karoli 
na Hoffmanowie z Tarnowa, Teodor Mattuschks z Wie 
dnia, Maiwina Janikowa z Dobromila, Walenty Vette: 
z Magdeborga, Ernestyna Kohlłmann s Katowic, Eos 
Zawistowska s Kalmu, Dominik i Laura Mażuwscy mi 
Zbaraża, Eustachy Mróz z Koniecpola, Paweł Avenarine 
z Sieciechowic (Król. Pol), Kamila Klemensiewiczowa ; 
Nowego Sącza, dr Jan Biały s żoną Janiną z Miechowa 
Wacław i Marya Orłowscy z Będzina, Artar Bella. s 
Wiednia, Jan i Wiktorya Trepkowie s Sosnowca, Stani 
sław i Helena Szuicowie z Zawarza (Król. Pol.) lócź 
Jan Kreim! z Nicolsburga. 


KAQA nt 1. 


lowa paczka surowej R 10.0 
„ „palonej K 13.5 


poleca i wysyła do każdej stacyl 


dom wysyłkowy 


Józeta Lituoskie$i 


Kraków, stary tentr. 
4444000000040900 
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Kursa telegraficzne. 


Wledeń 12 lutego. Losy: a) proceatowe: Anstrrac 
zakładu kred. z obl. pr. s roka 1830 d-pro. 3ów- Aw 
zaki kr. s obi, pr. & r. 188% 3-pro. 47000. Uregni | 
naja s 1870 r. 100 zir. K-pec, 261'ã0 Węg. Banku l 
po 100 złr pre. 24525, Pożyczega serb. prem. po 10 
Ə-pre. 88:50. b) bezproc.: (Basilica) 5 sè 21:50 Z 
kred. dia ù. i p- po lut sł. #u:—, Cluty 20 m. M 
146 -. Pozyczka m, Insbruka 20 si. 105—, Los; m. E 
kowa 230 zł, vwy'—. Pożyczka m Lobiany 20 zł, 55 
Oren 43 sł. 225-—, Palffy 40 zł. 195*—. Czerw kr 
agutr. T. 10 zł. 5325. Czerw. krzyża węg. Tow. č 
arau, Losy fund arcyka. Rudolfa 10 sł 66—. Se 
26 sł. m. 25 Pozyczka Saicburga 20 sł, 64 —. 
reckie oGlig. prem. kolej. po 400 fr. 183560. Tureczia 
obiig prem. kolej */, 183776, Losy kom. m. Wiednie 
s 1874 r. 496— 


ta 


w zastawach porcelanowych, szklanych 
w garniturach do umywalni fajansowych 


ih kg. K 170, '⁄ kg. K 120. 84 70 


". funta Cacao 


holenderskie 70 i 80 hal. 


(„ famia Herbaty 


wyśmienitej K 
poleca handel 5240 


Założony w r. 1872 


H. Jurkiewicz - Kraków - Szewska 22. 
aktad astystyczno - kamieniarski 


[TRACI TEN 


Kraków, ul. Rakowicka 7, tel. 462, 


podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników. tak w miejsu jak na 
prowincyi. oraz poleca wi=lki wybór 

Pire pomników gotow ych z piaskowca, mar 
z muru i granita. 81 24 300 


Tylko na maśle! 


Pączki sztuka 10 hal Chrast ifaworkn) 
ua kg K 2—, Jan Michalik, Kra- 
ków, Floryańska 45, Cukiernia 
Lwowska. 93 23 0 


Student VI kl. simn. 


udziela lekcyi matematyki'uczmom pier- 
wszych 7 klas gimn.. może także adzıe- 
lać lekeyi innych przedmiotów uczniom 
klas niższych. — Zgłoszenia pod A. Z. 
poste restante Kraków, okazicielowi 
kwitu podatkowego Nr 2695. 138720 


Aparat 


gazowo-spirytusowy do leczenia chorsb koble- 
cych, reumatycznych i zapalenia st wów nie 
używany tanio do sprzedania, — Wiademość: 
Farbowski, Skawina. 128 3 3 


Iauczycelka ludowa 


pne. — Zgłoszenia pod Z. 
nistracya „Nowej Reformy*. 


Rządca Drukarni L. K Górski 


biurową. 


0 


399 


poszukuje lekcyi. 
Warunki przystę- 
Z. w Admi- 


26 24 0 62 15 0 


